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Rząd Klęsk i represji.
Odezwa rządowa, Wydatta po katastrofie war­

szawskiej, była giiubym błędem politycznym, Rom- 
pmomitacją, grzechem przeciw państwu. W  chwi­
lach klęsk i nieszczęść ogólnych, oczy ógolit 
winny zwracać się do. rządu*, jako do czynnika 
najbardziej autorytatywnego, najbardziej dbającego 
o calóść i najbardziej siłą Woli, przewidywania, 
orjentacji zdolnego do jej obrony Odezwa rzą­
dowa nie przynosi uapok djeifia, przeciwnie wnosi 
niepokój. N ie wykazuje umiejętności przewidywa­
nia. Niewiadomo na jakiej faktycznej podstawie; 
mówi o „zbrodniczej ręce", gdy dotychczasowe^ 
wyniki śledztwla odmienne wydają rezultaty, a 
późniejszy komunikat urzędowy, wzywa, prasę, by 
powstrzymywała się od „umieszczania wszelkiego' 
rodzaju pogł isek". i ! ■ ., i |

Z boleni iw tej* odezwie spostrzega się nie- 
tyłuo niski poziom. intelektualny — czyni ona 
wrażenie plakatu nielegalnego, skomponowanego 
przez podrzędnego agitatora partyjnego, lecz i 
niedostateczne napięcie poczucia odpowiedzialno­
ści za państwa i troski o całość. Jak z odezw yi 
wynika, rząd nie tyle troszczy się o fakt kata­
strofy, o ciężkie z niej wynikłe ofiary, nie tyle 
dba o (wykrycie powoau wybuduj i o apobieżenie 
'podobnym faktom na przyszłość, ile .raczej wiel­
kiego nieszczęścia nadużywa jako narzędzia W 
walce politycznej, iako -środka, przy pomocy kto 
rego podstępnie pragnie zdyskredytować przeciw­
nika, a zwróceniem, uwagi na tajemniczego ‘^wro­
ga wewnętrznego" odwrócić chce uwagę od swuch 
lclęsk i (niepowodzeń, zrzucić odpowiedzialność na 
ijiewiadóme p!eqy i w  tern nieodpowiedzialny -spo­
sób uratować swój autorytet j przedłużyć swoje 
istnienie.

Złe rządy to hodowla wrogów wewnętrznych, 
wtróg wewnętrzny to hasto, przy pomocy którego 
pasożytują tia .organizmie państwa aż do zu­
pełnego jego rozłożenia. Niemcy, Rosja — oto 
wstrząsaj ące przykłady.

W  logicznym związku z tą odeżWą i akcją, 
demaskującą oblicze obecnego rządu, pozostają dy­
ktatorskie uroszczenia złego rządu, obliczone zbyt 
jUż optymistycznie na naiwność i birak pamięci 
oigólu. Chjena z Piastem, mają rząd w ręku; mają 
w sejmie większość, urzędy i wojsko obsaozają 
swoimi ludźmi, są wlstanie przeprowadzić wszyst 
kie on* zechcą, a w rezultacie okazuje się, że planu 
idei nie mają żadnych poza chęcią utrzymania 
się przy władzy, że nie są zdolne do rządzenia 
państwem, gdyż klęska polityczna po klęsce, 
ustawiczny ciąg finansowych porażek, wyrażają­
cy sic w  spaUtoi waluty, powszechne — poza

banciyclcierri sferami — zubożenie i (niezadowolenie 
wystawiają rządowi jak najczarniejsze świadeejwo 

Któż wam przeszkadza! ..reformować, RSpra- 
wiać, -ocalać?’ Nie, tylko waszą wewnętrzna nie 
mioc i pustka. Na cóż się więc w takich warun- 
kach. w ręku ludzi nieodpowiednich, /.użytych, 
sdyskredytowany ch — przydadzą rozszerzone peł­
nomocnictwa. dyktatura, usc[\vu]ąT/*':j;n z wdasną 
ehjeno-piastow ą większością od współdziałania.. — 
Chyba na to, by zdławić zdrowy, państwowi nu1 
interesowi służący głos demokracji w sejmie.

prasie i .państwie, chyba na to, by r pansfWsj 
bezkarnie uczynić swój folwark, nasycić najbardziej 
wygórowane apetyty swoich ludzi i sprawić, by 
naród, zmuszony do milczenia, nie mógł krzyknąć, 
gldy znajdzie się nad przepaścią.

Są to jednak jedynie niepobożne życzenia. — 
Nie dopuścić do ich urzeczywistnienia zmysł pań- 
stwbtoy, zdrowy jrozuifli i pilną wolę olbrzymiej, dc 
mokratycznej większości społeczeństwa.

W . J.

Nowa fala represji.
Przeeiro u^zędm&cm i przeciw prasie.

Warszawa. (Tel. wl.) (G ) Jak się dowiadu­
jemy, wojcwlodowic i komisarz m. Warszawy, o- 
trzymali polecenie przeprowadzenia regcs fićjjs da

jakich stronnictw należy poszczególni urzędnicy 
państwowi w ich województwach. Polecono im 
również .'.'zmóc nadzór nad prasą.

Z w ig zh i Z cw o d o u e  p ro ^ ^ m u ją  s fra jK  psw szBcfin^.
jako protest przeciw złem u rządow i.

Warszawa. (Tel. wł.) (O) Centr. Komisja kre- metodom rządu. Będzie to strajk polityczny. T er - 
sowyeh związków .robotn. uchwaliła dziś ogłosić, min rozpoczęcia ustalony bedzie w porozumieniu 
strajk powszechny protestujący przeciw polityce i ze stronnictwami robotniczemu

Rząd zawinił - prasa cierpi
„Wyzwolenie’1 w obronie wolnośei prasy.

.Warszawa. (Teł wl.) (G ) Komisarz rządu na 
rn. stoł. Warszawę skonfiskował dziś „Kurjer Pol 
ski" z powodu artykułu wstępnego pt.: „Samo 
obrona czy samooskarżenie", krytykującego sta­
nowisko rządu w związku z niefoi tunną odezwą 
po wybuchu.

W  sprawie tej klub „Wyzwolenia" zgłosił 
następującą interpelację:

Komisarz rządowy na m. stoł. Warszawę skon­
fiskował ,,Kurjer PolokiK z 16 bmf. z powodu art. 
-wstępnego pt.: „Samoobrona czy samooskarżenie" 
(następuję treść artykułu):

„Zważywszy, że bezprzykładne szykany pra­
sowa są dokonywane zwdaszcza w imię art. 306, 
236, 109 kodeksu* kam. obowiązkiem rządu było 
działać w  -goctziie z nimf i n ie dopuścić aby skan-i

daliezna odezwa stanowiła jasny dowód, że rząd 
nie przestrzega zasad prawnych, w imię któneh 
stosuje represje do prasy opozycyjnej. Skoro ich 
sam nie przestrzega — a konfiskata ,,!<• Pol." 
wskazuje na niekonsekwencję, to konfiskata przed­
stawia celową represję nolityczną, której źródłem 
jest rząd.

Wobec tego interpelanci zapytują ministrów 
W imię czego skonfiskowano poważny w treści
i formie artykuł, „Kur. Pol." i co uczyni;, aby 
uchronić rząd przed kompromi tacją. wypływającą 
z pirzesadnei gorliwości jego organów na przy 
szłość?
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Rozkład w
(Od naszego k 

- ■ Warszawa, 16. października.

W  dnia 12. października pos. Da.bski wobec 
zgromadzonej inteligencji lud. wygłosił przemó­
wienie, w k*órem odpowiedział stanowczo i w y­
raźnie na pmftawione przed paru dni and na tern 
miejscu pytanie, czy jest lewicowy program ?

Jak spodziewaliśmy się, odpowiedź wypadła 
twierdząco. Jest. I jest ratunek dla państwa. 
Rzeczpospolita umiała dotąd sobie radzić, nie- 
uciekąjąc się do pożyczek i nie może nadal uza­
leżniać swego bytu od tego czy ktoś zechce jej 
tę pożyczkę przyznać. (Go nie wy Klucza starań o 
nią). Rzeczpospolitą utrzymywaliśmy dotąd po­
datkiem inflacyjnym. Obecnie musimy zmienić 
źródło podatku. Klasy posiadające muszą ponieść 
na rze.cz państwa takie ofiary, któreby wystar­
czyły n a  jego potrzeby.

Jest to odpowiedź Męska na skomlenie no­
wobogackiego p. Kucharskiego, który w ślepocie 
swej. widząc tylko to, jak s,e sam w  zamęcie 
dorobił, jak sam osobiście z zamętu korzystał, 
śmiał rzucić obelgę narodowi, że niepodległość 
darmo otrzymał.

Nie wiem, gdzie był p. Kucharski gdy Thu- 
gutt krwią broczył, gdy Moraczewski Virtuti Jffili- 
fcari zdobywał, gdy Napiórkowski chwalebnym 
zgonem pieczętował ukochanie Ojczyzny, ale nie 
rozumiem czelności, z jaką taki pan wobec 
tysięcy inwalidów odważa się rzucać tego ro­
dzaju kłamstwa.

Darmo —  panie Kucharski — pieniądze na 
giełdzie się łapie, darmo się teki z rozrachunku 
nartyjnego dostaje, lecz Polska, to wielka rzecz, 
Ojczyzny wysziachrować nie można i hańba te­
mu, kto tego dotąd nie ‘zrozumiał. Hańba temu, 
kto nie słyszy wymowy tych mogił żołnierskich.

. hańba temu, kto ‘zbożnej wdzięczności nie czuje 
dla tych istnień złamanych, kto nie rozumie 
ofiary Mas, co nędza i głodem dźwigały tę, co . 
,,nie zginęła", .co dzisiaj żyje, ale nie dzięki 
panu —  karle!

Przez usta pos. Dębskiego przemówiła spra­
wiedliwość. Pociągnąć do świadczeń tych, co 
dotąd żadnej ofiary nie złożyli! Pociągnąć do 
fsw.adczeń współkblegów p. Kucharskiego. —  
,Abv to przeprowadzić, trzeba być człow ie­

kiem, który nie zlęknie się rewolweru, ni bomby 
podrzuconej". ' ■

• ‘ l«a  '
VV tym samym dniu obradował poufnie 

■, Piast". Rozkład jego w tej chwili jest zupełny. 
Otwartą wojnę z rządem prowadzi p. Bryl 
(skompromitowany i usunięty za nawias wVro-
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DZWONY
#■ / (Z  pykiu: „Dwanaście legend").

(Dokończenie).

— „Sonus rrisericordiae Dei" (dźwięk 
miłosierdzia Bożego.) —  „Vox de profundis" 
głos z głębokości.) — „Lux in tenebris" (św ia­

tło w  ciemnościach) —  przeczytał któryś z raj­
ców miejskich, biegły w łacinie, na największym 
i na dwóch mniejszych koleją.

Ciężar, wleczony przez robotników był 
wielki, ale praca szła składnie, jakby w niej 
tajnie wyższe jakieś pomagały siły. Potężne 
spiżowe kielichy, których dzwo-ami nikt je ­
szcze nazwać nie umiał, znalazły się w niez­
byt długim czasie na dziedzińcu klasztornym tuż 
pod kościelną, wieżą.

Tam opat pomodlił się nad nimi i .jakieś 
święte odprawił obrzędy, w końcu zaś przemówił 
do (tłumu, że oto mistrz Sonus obmyślił i w y­
konał dzieło? dotychczas nieznane, które prze­
trwa wieki 1 tam z wysokości w ieży kościo­
ła iiźwiekiem śpiewać będzie potężną pieśń 
chwały Bogu a ludziom pieśni tryumfu i klęski, 
szczęścia i żałoby .

Mowa ta nie bardzo była zrozumiałą, dla

„Piaście".
respondenta).

kiem sądu obywatelskiego. —  Red.). Skromniej 
nieco, iecz również opozycyjnie występuje inteljr- 
geucja piashowa z pos. Dębskim na czele Zu­
pełnie osobno prowadzi grupę włościan poseł 
Pluła, widząc, że wszystko się wali. Tupet sta­
wania wiernie przy p. Witosie ma tylko grupa 
i,przemysłową" zwana, której wodzem ducho­
wym jest „znakomity" senator Hammerling. — 
Każda z tych grup prowadzi własną .politykę, 
własne plany hoduje, a każda jest wściekła na 
inne i gotowa je w łyżce (wody utopić.

A oczywiście, że trgjy pierwsae z (nienawiścią 
spoglądają na grupę p. Witosa, która wpędziła 
stronnictwo w tak rozpaczliwe położenie.

To też obrady klubu Piasta były nad wyraz 
burzliwe. Przedstawiono niebywałe rugi partyjne 
wśród nauczycielstwa i w konkluzji postawiono 
wniosek żądający usunięcia p. Głąbińskiego z 
gabinetu.

Efeki był niespodziewany, dla każdego, kto 
nie widzjał. 00 się w Piaście przez* ten czas do­
konało. Wniosek uzyskał wszystkie głosy z w y­
jątkiem! trzech.

Nie wiemy, jak się to nazywa w  języku gru­
py przemĄ słowtj Piasta, ale zdajemy sobie do­
kładnie sprawę, że w języku politycznym jest to 
”otmr. nieufności dla nolityka który p. Głąbiń­
skiego do gabinetu dopuścił.

Sprawy polskie.
PAŃSTWOWA RADA ROLNICZA.

Warszawa, (AW ). 16. 10. Ministerstwo rol­
nictwa przedłożył# Radzie Ministrów projekt u- 
stawy o państwowej radzie rolniczej. Rada skła­
dać się będzie wyłącznie z przedstawicieli spo­
łeczeństwa, zaś urzędnicy ministerstwa rolni­
ctwa występować będą na posiedzeniach Rady 
jedynie z głosem doradczym. Rada rolnicza "bę­
dzie miała charakter organu opinjodawczego a- 
natogicznie do państwowej Rady przemysłowo- 
handlowej.

2NEŚ.IENIE UKR. URZĘDÓW ZIEMSKICH.
Warszawa, (AW ). 16. 10. Rada ministrów 

upoważniła ministra reform rolnych do zniesie­
nia okręgowych urzędów ziemskich w1 Siedlcach, 
Płocku i Przemyślu z dniem 1. stycznia 1924.

PRDWI20RJUM b u d ż e t o w e  p r z y j ę t e  
W  II. CZYHANIU.

Warszawa, (PAT). 16. 10. Na dzisiejszemi 
1 ,urwu m m mwnrwwwB n ttjkkw?
thm.1i. Na razie nic jednak więcej (nie zapowia­
dało się nowego. Zachodziło już słońce.

Tłum z ociąganiem się opuszczał zwolna 
dziedziniec klasztorny. Omawiano żywo wypa­
dek dnia wyrażano najrozmaitsze przypuszcze­
nia i domysły,.- powszechnem zaś było powąt­
piewanie, aby taki ciężar można wywlec gdzieś 
na szczyt wieży.

Już zmrok zapadał, gdy za ostatnią gro­
madką rozprawiających mieszczan zatrzasnęła 
się brama klasztornych murów.

Był wczesny ranek, chłodny, bo jesienny, 
ale pogodny, jasny, słoneczny.

Nagle Izadrgało powietrze i zaczęły płynąć 
w przestwór potężne 1 ai monijne dźwięki, łą­
cząc (się ze sobą niby w pieśń poważną, uro­
czystą, wznoszącą się w "błękit nieba, wciąż i 
wciąż urozmaicaną dźwiękami o odmieonem na- 
matężeniu z nowem, innem i znów innem po­
wiązaniem.

To dzwoniły pierwsze dzwony.
Na ich odgłos, który przedostał się aż' do 

Wnętrza ziemi, potępieńcy zć strasznem w y­
ciem zatykając sobie uszy. uciekli w przeraże­
niu i popłochu do i ajgłęDszych otchłani.

A na ziemi ludzie wybiegali z domów, gro­
madził’ się na ulicach i placach, puszczali się 
pędem ku ITasztornej usfrom.

W net klasztor był otoczony tłumem, któ-

Oczywiście, że wniosek inspirował pos. Bryl 
(z zemsty z powodu wyroku sądu obywatelskie­
go. —  Red.). Stąd też pochodzi jego żądło. Nie 
p. Kucharski, który się tego dnia w sejmie kom­
promitował, padł ofiarą, ale p. Głąbiński, bo 
nie o resort chodziło, lecz o zastępcę premiera. 
Cios dobrze był wymierzony.

Ratuje p. Witosa w tej chwili Marszaiek 
sejmu p. Rataj. Chce ratować raczej. Ale zabiegi 
te są próżne. To, co się teraz rozgrywa —  to 
nic zabawa kuluarowa —  to walka o byt i moc 
Rzeczypospolitej. W  takich momentach osobi­
stość obecnego premiera jest rzeczą zupełnie m ■ 
kłą. Trzeba nad nią przejść do porządku dzien­
nego.

Chodzi o nędzny kompromis, w  którym 
p. Ratąj miałby pójść na lewo objąć prezesurę 
ministrów, by uratować p. Witosa jako polityka, 
chodzi o wydźwignięcie programu, którego do­
niosłości ani p. Rajaj, ani p. Witos me zrozu­
mieli, który poświęcili dla blichtru władzy, dla 
widma rządzenia.

Dzisiejsza opozycja, lo nie guślarz z „Dzia­
dów", który wywółuje upiory, każe im’ chodzić 
i gadać i prosić o jadło. Chcemy ludzi żywych, 
o mocnym kośćcu, o twardym kręgosłupie poli­
tycznym'.

Upiory niech odejdą!
A  kysz!

Adam' Uziembto

posiedzeniu komisji budżetowej pod przewodni­
ctwem posła Zdziechowskiego po dyskusji na 
podstawie referatu posła Tabfcczyńskiego przy­
jęto w  drugiem czytaniu 17 głosami przeciw 12 
piojekt ustawy o jlodatkowem prowizorium za 
czas od 1 lipca do 30 września, oraz o prowizo- 
rjltm budżetowem za czas od 1. października do 
31. grudnia 1923 r. Trzecie czytanie wobec sprze­
ciwu odłożone zostało do jutra.

OGRANICZENIE RUCHU OSOBOWEGO.

W arszaw ^ (AW ). 16. 10 „Ezplita" dono­
si, że komisja oszczędnościowa ministerstwa ko- 
leji zamierza przystąpić w najbliższym czasie 
do ograniczenia ruchu osobowego ze względów 

^oszczędnościowych. Prace te będą prowadzo­
ne z wielką ostrożnością, aby nie Ucierpiały 
na tem interesy gospodarcze kraju. Przewiduje 
się zniesienie niektórych słaoo obsadzonych po- 
ęiągów pospiesznych.

ry stał zasłuchany, w  osłupieniu radosnego 
zdumienia i- niewymownego zachwytu.

Mistrz Sonus siedział w swern mieszkaniu. 
Nikłe jego ciało pogrążyło się w głąb poręczo­
wego krzestą o wrsokieM oparciu, twlarz miał 
zwróconą ku otwartemu oknu, przez które wraz 
z blaskiem wschodzącego słońca wpadały śpie­
wne dźwięki dzwonów.

Tuż obok stał czeladnik Michał, lekko o- 
party o poręcz krzesła.

Oblicze mistrza, skąpane w słońcu1 było 
śmiertelnie bladą; oczy, szeroko otwarte, spo­
glądały z wyrazem niemego zachwytu gdzieś w  
dal, w błękit nieba; po policzkach zmiętych1, za­
padłych spływały zwolna łzy, błyszczące w 
świetle; na ió ł rozchylone usta układały się w 
cichy, słodki, nieziemski prawie uśmiech.

Przez Idługą chwilę nic nie przerywało dźwię­
cznej pieśni dzwonów ‘<f

WTeszcie z rozchylonych' ust" mistrza jsfły  
'się dobvwiać stłumione jakby wewnętrznem łka­
niem, urywane słowa, bez związku, niby, w  sen- 
nem, czy gorączkowem majaczeniu.

—  Pieśń... słyszałem... gdzie... me wiem... 
kiedyś... dawno... dawno... dźwięk... podobny..', 
potem... całe życie... dźwięk... a... teraz...

Tu Imistrz skrzyżowane ręce złoży ł napier- 
rsi. łzy popłynęły mu żywilej z oczu. Zwolna 
wzrok jego przeniósł się na twarz stojącego przy* 
nim młodzieńca.
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Rząd pod pręgierzem opozycji.
Opozycja to roiłj&sznści.

Warszawa. (Teł. Wl.) (Q ) Pierwsza część po- 
piethania sejmu poświęcona była dalszemu ciĄ 
gam

DYSKUSJI NAD  EKSPOSE

puent. Witosa t mim skarbu Kucharskiej.
Pizemawiało pięciu1 {mówców. posłowie Bar- 

lićk, (PPS.), Dębski (Piast), Piecuocki (Ch. D.) 
Reich (kl. żyd.), Dubanowicz (Chrz. nar,).

Z największą uWagą był fełuchany p. Barii ckt 
który zaatakował rząd w  sposób równdcześnie bar­
dzo silny i rzeczowy. Wykazał baidzo jasno nie- 
tiwęstwo metod {rządu W załatwieniu zadań pań- 

„cwowłych i Kłą jego W tych sprawa-cn wolę. — 
Oświetlił w dalszym, ciągu katastrofalne położe­
nie gospodarcze, klęski zewnętrzne i wewnętrzne 
i imieniem swego klubu odmówił rządowi zaufania.

P. Dębski oświadczenie swoje odczytał1. Nie 
bytb to nic innego jak tylko skrót et spose pre­
miera. Mowa wypowiedziana Dyla bez przekonania 
i przeszła bez wrażenia. P. Piechocki nie osiąg­
nął również większego sukcesu. Zapowiedział że 
stronnictwo jego głosować będzie za votum zaufa 
mia.

P, Reich wskazał' na położenie mniejszości 
nar., na politykę rządu wobec nich, dłuższy ustęp 
mowy poświęcił' sprawie numerus clausus, a w 
końcu Odmówił’ rządowi zaufania.

P. iribanowlcz, przemawiający jak zwykle bez­
barwnie, starał się pogodzić frondujących ziemian 
w swfoim klubie z bśtatecznem votum zaufania 
dla rządu.

Druga część posiedzenia poświęcona była roz­
patrzeniu czterech

WNIOSKOWI NAG ŁYCH .

Nagłość wniosku1 w sprawię wybuchu w  . ytaa ;il 
upadła.

Wniosek przekazany został komisji admin. — 
Przyjęto wnioski nagłe w sprawie ochrony granic, 
wschodnich, eksportu zboża i grodu w zagłębiu 
dąb,r.

Przy końcu posiedzenia wybuchł nlespodzie- 
dziewanie zatarg przy ustaleniu porząaku dzien­
nego następnego posiedzenia. Większość rządowa, 
by osłabić akq'ę opozycji, chciała do porządku1 
dziennego dołączyć preliminarz bUdżietowy. Opo­
zycja się temu spr^ciwiła. • # "V v ■*

Przy glosowaniu przez drzwi

OPOZYCJA U ZYSKAŁA 1 GŁOS WIĘKSZOŚCI
Nic jest to ostateczny sukces, lecz dowód, jak 

pilnie opozycja broni swego stanowiska, że nie 
ma zamiaru ustać w walce przeciw rządom1 — 
i że sytuacja w sejmie może być ola rządu nie­
pewną.

Temperatura posiedzenia była znacznie wyż­
sza niż w  pierw!szym dniu dyskusji. Prawica bar­
dzo często wychodziła z równowagi.

P. W ITOS SPRÓBUJE DAĆ ODPOWIEDŹ
Warszawa. (Teł. w ’ .) (G ) Informują ras, że 

jutro, po zakończeniu "dyskusji, nad eksposc, za­
bierze głos prem. Witos, by odpowiedzieć na po­
stawione przez opozycję zarzuty.

Śledztwo, domyslj i aresztowania
Po warszawskiej katastrofie.

W i  wiązku z ćtocyzjiainSi, jakie zapadły ba 
sobotniej radzie ministrów i na skutek pole­
cenia władz wyższych w nocy, aa niedzielę i 
w ciągu niedzieli dokonano w  Warszawie sze­
regu rewizji w obrębie stolicy, w< których w y­
niku aresztowano 147 osób1.

Aresztowania te nie są w  związku przy­
czynowym z fiaktetta wybuchu W! Cytadeli, Są na­
tomiast jedynie krokiem zapobiegawczym, w y­
mierzonym przeciw komunistom' i byłyby doko­
nane i wówt2dsv gdyiży nie było wybachto so­
botniego.

Aresztowanych rozmieszczono częściowo wi 
więzieniu Mokotowskiem. częściowo w  kurni- 
saijatach policji. Już w  niedzielę część z pośród 
aresztowanych wypuszczono

Według wersji, krążących' -w Związku z tełSi 
areszto wanlatni, władze bezpieczeństwa publicz­
nego wpadły również na siad akcji szpiegow­
skiej.

W  trakcie dokonywanych rewizji organy 
bezpieczeństwa publicznego miały się przekonać, 
iż jeden z  wyższych funkcjonarjuszów policji 
dziwnemi i narazie niesprawdzonełni drogami 
doszedł do swego stanowiska, a właściwie jest 
przestępcą, który nie odsiedział nawet całkowi­
cie, swej karm Nazwisko tego funkcjonarjusza 
policji trzymane jest narazie wi tajemnicy.

W ładże' bezpieczeństwa publicznego r  W ar­
szawie zarządziły zamkniecie pięciu zrianycb 
z komUnist' cznej roboty związków zawodowych 
w  Warszawie. Związki te zostały! -zrewidowane, 
tólaferjały, jako rzeczowe dowody, zabrane, loka­
le opieczętowane.

Najpierw weszła policja do związku zawo­
dowego pracowników handlowych i biurowych. 
Aresztowano tam przewodniczącego związku, 
Znanego działacza związku Jakoba Duttlingem 
wraz z jego sekretarzem Sura wiciem Duttlinger 
kandydować onego czasu z komunistycznej listy 
z Królikowskim na czele. Związek ten opieczę­
towano i zabezpieczono.

Następnie zwrócono się de związku tzw. 
„Tekstyl“  —  żydowski związek za wódOwy praco­
wników przemysłu włóknistego. W  związku tyto1 
natrafiono na koło ruło.lzieży komunistycznej 
(kiomsomoł.). Związek ten opieczętowano i za­
brano bardzo wiele materjafu.

"aki sami los spotkał „żydowski związek' 
zawód, pracowników1 przemysłu 'drzewnego''.

Równocześnie zamknięto „żydowski zw ią­
zek zawodowy prac. przemysłu metalowego'1. 
Tutaj również rozwijał energiczna działalność 

komsomoł" pod postacią „Rotę Fahne", który 
organizował bardzo często zebrania komuni­
styczne.

Te] sa,Wej nocy opieczętowano także „zw ią ­
zek robotników^ metalowych'S?-również praez ko­
munę dobrze obsadzony. W lokalu tego związku 
w trzech pokojach umieściły się właściwie trzy 
fewiązki. T tak: niefachowy, tabaczriy i skórzany, 
Stróż na widok policji aż trzy kwadranse braimv 
kie otwierał. Widocznie uprzedzał o nieproszonej 
wizycie niebezpiecznych lokatorów, bo jeden 
Z „lokatorów" zbiegł bez butą. palta i czapki, 
pozostawiając części swej garderoby na stole. 
Opinja wojskowych o przyczynach wybuchu pro 
cfcow-ni wr Warszawie.

Od bawiącego w Warszawie b. ministra spr. 
wojskowych generała Sosnkowśkiego dowiaduje 
się warsz. „Kurjer Poranny", że skład prochu 
wybudowany był przez Rosjan jeszcze przed 
wojną, gdy forty okalające Wa rszawę, były zne 
szone, gdyż tam Rosjanie posiadali składy, amu­
nicji. Zniszczona prochownia była wybudowana- 
z zastosowaniem wszystkich nowoczesnych i 
przyjętych przez woiska innych krajów ostrożno­
ści i przepisów. Tem iste też tłumaczy, iż kata­
strofa nie przyjęła większych rozmiarów dzięki 
okalającemu ją wałowi ziemnemu. Wybuch przez 
to był do pewnego stopnia zlokalizowany. Zda 
ni cm gen. Sosnkowskiego nie w ykluczon a jest 
eksplozja przeiz wytworzone związki między- 
cząstkowe, gdyż w każdym’ JmocJm znajdują *ąę

W  sprawie oszczędności . 
w złotych polskich.

Wniosek posłał KapeTińskiege z Klubu P. S. U.
„W yzw olen ie" i Klubu Ludowego P. S. L.

Rozporządzeniem' Min. Poczt i Tel. z dnia 
26. V. 1923 roku Nr. 951/III. zostało wprowa­
dzone z dnia 16. czerwca b. r. przyjmowanie 
pTZez P. K1. 0. wkładów oszczędnościowych w 
złotych polskich według kursu ogłaszanego przez 
Mimst. a Skarbu dla bonów złotych. Pomimo to, 
że rozporządzenie to szerzej ogłoszone nie zo- 
staio, oszczędności zaczęły wpływać do R. K. 0 . 
w 'znacziiej ilości, dając nfożność ludności za­
bezpieczenia awoich oszczędności od spadku1 
marki, a z drugiej strony zwiększając zapas go- 
TOwizny, w kasach skarbowych i tem samem

—  Gdzieś... nie pamiętam — mówił dalej z 
ooTBJz większytm trudem — widziałem taką... 
taką... twarz... nie pamiętam... podobną... w ię­
cej twarzy... teiaz... Twoja...

I z największym już wysiłkiem wyrzucał 
dafaj wyrazy cichnącym głosem, ale rytmicznie,, 
jakby, w takt bijących dzwonów:

—- Tam... jasno,... słońce... życie całe...
Nagłymi ruchem wyciągnął ręce przed siebie 

ku Otwartemu oknu.
—  boże... bądź., błogosławione... imię — 

nie diomówił ju ż wyrazu „Tw oje".
Ręce opadło mu zwolna na poręcze krze­

pła' głowa pochyliła się lekko; skonał.
& młodzieniec, wciąż w milczeniu stojący 

obok, ruchem błogosławienia położy] obie dłonie 
na tej siwej, chylącej się ku piersi głowie.

Długim, spływającym w  echo akordem koń­
cowym grała wciąż jeszcze w  powietrzu metod ja 
„lawonów.

Rajcowie miejscy z burmistrzem na czele', 
chcący wyrazić hołd mistrzowi za niezrówna­
ne dzieło zastali go martwym w .krześle przed 
ptwartem oTcaem. W szyse77 podziwiali jego obli­
cze Łchńące słodyczą nadziemskiego szczęścia.

Czeladnika Michała nikt nie ujrzał w ięcej; 
przepadł gdzieś bez śladu, iakby w przestwór 
na skrzydłach uleciał.

przyczyniając się do Ograniczenia ilości uowych 
miarek wypuszczonych do obiegu. Początkowo 
'wkłady były rzeczywiście przyjmowane i w y­
płacane, Zgodnie z zapowiedzią.

A1 chociaż w  następstwie z powodń ńieregu- 
lowauego i beZplanowego ogłaszania przez Min. 
Pkarbu kursu złotego .polskiego zaufanie do 
wktedów złożonych1 zostało poderwane, jednakże 
wkłady te w dalszym' ciąga napływąjy 1 dosię­
g ły  znacznej wysokości. Jednakże z dniem 30. 
września b. r. na zasadzte sztucznie utrzyma­
nego niskiego kursu wypłaca się wkłady o- 
szczędnOściowe, jroinimo, że kurs franka szwaj­
carskiego przenosi obecnie 100.000 marek.

Przyjmowanie zaś wkładóty zupełnie prze­
rwano. Takie załatwienie sprawy jest w  najwyż­
szym stopniu krzywdzące dla obywateli, którzy 
zaufali rozporządzeniom Rząayi: i oszczędności 
swe temu Rządowi powierzyli i zaufanie do 
Rządu liak w kraju, jak i zagranicą 'stanowczo 
podrywa i stawia taką gospodarkę pOza nawia­
sem praworządności, a nawet prostej uczciwości 
,i powoduje dla Państwa nieobliczalne straty. 
Ostatni 'szalony spadek marki polskiej jest w 
Znacznym’ stopniu wyw ołany tą gospodarkę, oraz 
zaprzestaniem przyjmowania oszczędności Złoto­
wych’.

Wobec powyższego oodpisani wnoszą: W y ­
soki Sejm uchwalić raczy: W zywa się Rząd do 
stosowania przy przyjmowaniu i Wypłacie wkła­
dów Oszczędnościowych' W złotych poi. \v P. K. O. 
kursu 'sprawiedliwego, tj. kursu franka szwaj­
carskiego w myśl, ustawjy z (dnia '22. marca b. r. 
w przedmiocto wypuszczenia 6-proc. bonów skar­
bowych i ogłaszania kursu takiego codziennie.

REWIZJA OCHRONY LOKATOROW.
Warszawa. (P A f. )  16 10. Sejmową komisja 

prawnicza obradowała w dalszjm ciągu1 nad pro­
jektem ustawy o ochronie lokatorów. Po dyskusji 
przyjęto wniosek posła Birtnera (Ch. D.), w myśl 
którego mieszkania do 4-ch pokoji w łącznie wy­
jęte są z pod zasady o wolności umów. W dal­
szym Ciąig. irozpałrzywala komisja projekt ustawy w 
przedmiocie umów 'dotyczących sprzedaży i przy­
rzeczenia sprzedaży nieruchomości. Na wniosek 
posła Bit'nera postanowiła komisja powołać .pod­
komisję, która ma na piątkowem posiedzeniu ko­
misji przyjść w tej sprawie z wygotowanymi w no- 
'tlcami.
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części pyrokśyliny. Dlatego zapasy od czasu do 
czasu są zlewane wodą, co zabezpiecza pd two­
rzenia się gazów.

*

Kota fachowe wojskowe informują w spra­
wie wybuchu onegdaiszego w Cytadeli:

Eksplozja spowodowana została prawdopo­
dobnie wskutek rozkładu chemicznego amunicji. 
W składach znajdowały się granaty r<*czn-e, po 
zostate po okupantach i przeżarte rdzą, oraz 
pmch w łoski, plombowa ly w blaszanych 
pudłach Proch W łoski, posiadający wielką siłę 
wybuchową, ma jednak tę ujemną stronę, że 
jest bardzo kapryśny i łatwo ulega rozkładowi. 
Wskutek wybuchu tego prochu wyleciały w po­
wietrze prochownie w  ostatnich miesiącach w 
Tuluzie, w Turynie, w Metzu; podczas wojny 
w  mogile pod Krakowem, po wojnie pod Lubli­
nem. Przechowywanie tego prochu wymaga spe­
cjalnej troskliwej konserw acją a w1 żadnym, ra­
zie nie narażania go na blizkbść z innymi ma 
terjałami wybuchowymi.

Na niebezpieczeństwo grożące Cytadeli, 
zwracano już uwagę od paru lat, zaś ostatnio w 
dniu 19. sierpnia rb. pilnie podkreślała możli­
wość katastrofy misja wojskowa francuska w ra­
porcie ^łpżcinym polskim władzom wojskowym

Od dłuższego już czasu budowane są poza 
Warszawą prochownie, skonstruowane według 
najnowszych wymagań techniki wojskowej. Bu­
dowle te zostały zaniechane ze względów osz­
czędnościowych.

*

Warszawa, (AW ). 16. 10 W związku z do­
chodzeniami w sprawie wybuchu w'Cytadeli do­
konano dziś szeregu aresztowań. W  samej W ar­
szawie zamknięto przeszło 30 osób, zarejestro­
wanych jako jawnych .i ukrytych zwolenników 
komunizmu. Wśród nich wielu wybitnych dzia-

UROCZYSTY POGRZEB OFIAR KATASTROFY

Warsząfra. (Tel. wł.) (G ) Po5r>:eb ofiar kata­
strofy odbył się dziś rano1 o 9 w kościele św. Krzy­
ża w obecności arcyb Kakowskiegó i bisk. Galla. 
Ustawionych było 26 katafalków. Asystowały dwie 
koitupianje piechoty, szwadron kawalerji i policja. 
Przybyła tłumnie publiczność, organizacje społe- 
łeczne, związki robotnicze, organizacja PPS. N ie­
siono sztandary, a pochodowi, który w wielidm 
spoKojjf 1 powadze przechodził ulicami miasta, 
towarzyszyły 4 orkiestry. Przemawiał pos. Żu 
ławsfd. 1

Strajk na G< Star K -
Połączenie telefoniczne międzg Warszawą i Katowicami przerwane-

niemiecka pozostaje nadal płatniczym środkiem 
aż do czasu definitywnego wprowadzenia no­
wego środka płatniczego

—-----

Ma SARYK I BENESZ W, Pa RYŻU 1 LO ND YNIE
Londyn. (PAT.) 16 10. Prezydent, republ ki 

czechosłowackiej Masaryk który przebywa obecnie 
w Paryżu, przyjedzie tu w niedzielę w towarzy­
stwie ministra spraw zagranicznych dr. Benesza.

RZĄD REWOLUCYJNY GRECKI USTĄPIŁ 
Londyn. (PAT.) 16 10. „Daily Express" do- 

nłogi z (Aten, że rząd rewolucyjny postanowił'zgło­
sić dymisję. Na jego miejsce utworzony zostanie 
gabinet neutralny z Politisem jako prezydentem 
ministrów na czele. Gabinet ten pozostanie przy 
władzy aż do ukończenia wyborów do parlamentu.

Warszawa. (Tel. wł.) (G ) Wobec niepokoją­
cych pogłosek krążących z powodu .-tnąku na G. 
Śląsku zwrócił się „Przegląd W iecz." telefonicz­

nie do województwa w Katowicach po informacje. 
Okazało su,, że połączenie telefoniczne z Kato­
wicami jest przerwane.

Niemcy w szponach gfcde i rozruchów.
Krwawe walki w Berlinie.

Berlin*! f  AW). 16. 10. Dzisiejsze męynki^jy 
głodowe w Berlinie nie miały wcatę‘oech partyj­
nych. Demonstrowali nie tylko komuniści ale 
i żywioły nacjonalistyczne i anty-semickie. Tłum 
demonstrujący przed ratuszem śpiewał pieśni 
rewolucyjne. Policki w  siał a użyć broni. Ran­
nych jest wiele osób. Pio gcfdz. 1 -szej porof. tłumi 
udał się pod gmach' sueuly, usiłując zdemolować 
budynek. Kilku giełdziarzy pobito. Rozpędzeni 
przez policje udał’ się do ogrodu przed zamkiem 
-cesarskim, gazie urządzili burzliwe zgromadze­
nie

Berlin, (PAT). 16. 10. Wczoraj doszło do 
ponownych rozruchów w różnych dzielnicach 
miasta. Tłum bezrobotnych zaatakował policję. 
Wojsko musiało przyjść policji z pomocą. Rów­
nież z -całego kraju nadchodząAyiadom-oici o ror- 
ruchch. Do burzliwych wykronzeń doszło w Ha 
norerze, Hamburgu, BrunszwiSi, Franckfurcię 
bad Menem. Moguncji, Weimngen, Manheim. L i­
psku i Neustadt (na terenie okupacyjnymi w 
ostatniej miejscowości roz:r >ehy przybrały krw a 
wy przebieg. Jest wielu rannych.

Manheim, (AW ). Tłum demonstrantów u-
siłowaj dziś przypuścić szturm na ratusz.’. Inne 
grupy rozpoczęły nlądrov\a<ie sklepów. Dopiero 
załoga francuska przywróciła spokój.

MARl?A RENTOWA W NIEMCZECH.
Berlin, (PAT). 16. 10. Gabinet Rzeszy na 

odbytem wczoraj posiedzeniu oświadczył sic za 
prowizory-czncm rozwiązaniem kwestji waluto­
wej. Ogioszono komunikat urzędowy, który po­
wiada, że na podstawie ustawy upełnomocnia­
jącej rząd Rzeszy uchwalił utworzyć niemiecki 
Bank rentowy. Marka papierowa pozostanie r a ­
da! ustawowym środkiem płatniczym. Obok tej 
marki wprowadzona będzie rerka rentowa jako 
stałe środek płatniczy, który będzie przyjmowa­
ny przez wszystkie kasy państwowe. Marka ren 
towa Zabezpieczoną będzie pierwszą hipoteką 
opiewającą pa marki w "złocie. Dalszem zabez­
pieczeniem jej będzie własność państwowa w 
Niemczech oraz pierwszorzędne obligacje pań­
stwowe, przemysłowe i ibandlowe.

ZJAZD CUKROWNIKÓW
W arszawa,[ (AW ) 16. 10. O g. 4-tej popo­

łudniu -otwarty tu został zjazd cukrowników z 
całej Polski. Ma on na celu omóv ienie najważ­
niejszych spra-.y; , dotyczący cli aprowizacji mia*»t 
w cukier.
SIEDIW BIL JONÓW MAREK —  JAKO PREZENT 

DLA WIELKIEGO PRZEMYSŁU.
Warszawa. fTełef.). „Kurjer Potanny” pisze: 

„Portfel wekslowy w P  K. K. P. wzrósł we 
wrześniu przeszło o 50 proc. Na „ gospodarcze" 
pożyczki dla wielkiego przemysłu wyasygnowano 
przeszły^? biljonew marek-. Jeśli się zważy, że 
powyżsi* pożi-cjrki spłacone będą w kompletnie 
zdeprecjonowane;'; walucie, rozmiar .szkód, jakie 
skarb państwa ponosi w ten sposób uwypukli się 
z całą plastyką.

W  dziwnym „sanacyjnym” okresie zapo­
czątkowanym pod obecnemi rządami z jednej 
strony robi Sie groszowe oszczędności tu i ów ­
dzie redukując urzędników, z drugiej subwencjo- 
nsaje się o lb rzym im i sumami naszych przemy­

słowych magnatów. Jedriem słowem prowaazi się 
politykę, która wśród innych przyczyn, pchnęła 
Niemcy w przepaść ostatecznej ruiny” .

KATASTROFA KOLEJOWA KOŁO M. OSTRAWY
Morawska Ostrawa, (AW ). 16. j.0. Na ostro­

wskiej linji kolei-owej między stacją Frydek a 
Rathenau zderzyły się dwa pociągi. Ofiarą pa­
dło 5 osab zabitych, 57 rannych Prac nad oczy­
szczeniem tom dotąd nie ukończono.

— —

GDAŃSK W PROW ADZA W ŁASNY PIENIĄDZ.
: Gdańsk1, (PAT). 16. 10, Biuro prasowe se­

natu wolnego miasta Gdańska ogłoszą komuni­
kat wedle którego w pierwszych dniach przy­
szłego tygodnia będzie puszczony w obieg peł­
nowartościowy środek płatniczy a mianowicie 
tak zwiany gulden gdański. Banknoty będą w y­
puszczone w wysokości jednego guldena, 50 
guldenów, 10, 5 i 1 feniga We wtorek senat 
gdański ma przyjąć ustawę dotyczącą instytu­

cji emisyjnej. Komunikat zaznacza, że marka

Strach ma wielkie oczy!
Rząd Witosa i (Jhjeny obawiając sie słusz­

nej odpowiedzialności za katastrofalny stan pań­
stwa, widzi obecnie we wszystkiem i wszędzie 
zamachy stanu i rewolucję.

Na tem podłożu powstają w Min. spr/wewn, 
przeróżne instrukcje defenzywne, odnośnie do 
inwigilowania „nieprawowiernych” organizacji.

Ostatnio nakazano ścisłą inwigilację Zw iąz­
ku Legjomstów Polskich. W  następstwie teyrre 
na odczyt o lv w. Schmala Henryka p. t. „Zada­
nia Legionistów w Polsce Niepodległej” , wygło­
szony w sobotę 13- b. ih. w lokalu Zw. Leg. 
przy ul. Zielonej V, li tylko dla członków, Zw. 
Leg. i Zw St-ra., na wyraźne życzenie p. woje­
wody Grabowskiego, sprowadzono komisarza po­
licji, który pilnował -prawwmyślnośei prelegenta 
i zebranych licznie Legionistów.

Śmieszne to, ale również smutne dla obec­
nego ł-ządu. Komisarz policji pi1 nu je prawomyśl- 
ności tych, którzy wykuwali od najmłodszych 
lat uznanie dla idei Niepodległości Państwa Pol­
skiego!

Kogo Bóg chce zgubić...

Strajk w  teatrach lwowskich.
Pracownicy teatrów miejskich we Lwowie 

znaleźli się w bardzo przykrem położeniu ma- 
terj-ahiem wskutek nieregularnej wypłaty płac 
miesięcznych. W  miesiącu bieżącym nie wypła­
cono dotąd gaż co oczywiście wobec szalejącej 
drożyzny, położenie ich znacznie pogorszyło. 
Praca w takich warunkach stała się niemożliwą 
postanowiono -więc w sposób energiczniejszy do­
magać się tego, co un kontrakty przyznają. 
Nie pomogły wszelkie kroki, a  zapowiedzi 'wstrzy 
mania si<f* od pracy dwukrotnie odraczane w 
przekona da, że przecież zmienią się stosunki, 
timożliwiające im choć skromną egzystencję. N ie­
stety do wczoraj nic się nie zmieniło.

Wobec tego zgroma L iii się wczoraj popo­
łudniu na walnem zgromadzeniu -członkowie 
Związku artystów scen polskich gniazda lw o­
wskiego wspólnie z zarządem Związku orkiestry.

W gorącej’ dyskusji stwierdzono, że dyrekcja 
zerwała kontrakty przez to, iż nie wypłaciła 
dotąd gaży. W  końcu postanowiono zawiesić z 
dniem dzisiejszym prare we wszystkich trzech' 
teatrach.

Newa ta ryls pocztow a.
Z dniem 15 października br. weszła w życie 

row a taryfa pocztowa :
Listy zwykłe w obrocie miejscowym do wagi 

250 gr. kosztować będą 6000 mk., w  obrocie 
zamiejscowym do wagi 20 gr. 6000 mk.

Kartki pocztowe pojedyncze 3000 mk., z od­
powiedzią 6000 mk.

Druki zwykłe do wagi 25 gr. 600 mk., do 
wagi 50 gr. 1200 mk., do wagi 100 gr. 2400 mk., 
do wagi 250 gr. 5000 mk., do wagi 500 gr. 
7000 mk,, do wagi 1000 gr. 10.000 mk.

Próbki towarów do wagi 100 gr. 3000 mk., 
do wagi 250 gr. 5000 mk., do wagi 500 gr. 
7000 mk., do wagi 1000 gr. 10.000 mk.
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Za listy wartościowe zamknięte, opieczę­
towane przez nadawcę: za list zwyały do 20 gr. 
6000 mk., do 250 gr. 12.000 mk.

Paczki do wagi 1 kg. 10.000 mk., do wagi 
5 kg. 50.000 mk., do wagi 10 kg. 100.000 mk., 
do wagi 15 kg.7 150.000 mk., do wagi 20 kg, 
200.000 mk.

Podwyższona została również cena sprze­
dażna druków pocztowych i telegraficznych, jak 

! następuje: Karty pocztowe z 200 na 500 mk.
' za sztukę, karty podwójne z 400 na 1000 mk., 
pokwitowania nadania telegrumu z 3000 na 
6000 mk., a blankiety dla pisania telegramów 
z 500 na 1000 mk. sa sztukę.

KroniKa.
KALENDARZYK.

l>7.i$ rs. kat. Lucyny ; gr. kat. Jerofteja. Jutro rz. kat. 
Łnkasza ew.; gr. kat. C harytyoy  m. — W aciiód atonca 5'50, 
zachód 4-30.

Z powodu strajku teatry nieczynne.

BIURO KONCERTOWE M. TUERKA.
Piątek 19 października: Z cyklu koncertów 

, tmstrzbw ikich VI. Jadwiga Stermicn-Valcrociata 
Dębicka. primadonna opery wiedeńskiej. 5030.

We LttrtiwSe.
— Zaliczki zwrotne dla stałym praco wblków

kolejowych. Ministerstwo kolei żelaznych upoważ­
niło poszczególne dyrekcje kolejowe, ab> wypła­
ciły na podstawie uchwały rady ministrów wszyst­
kim stałym pracownikom kolejowym zaliczonym 
do jednego ze stopni płac zahczitę w wysokości 40 
pic. uposażenia służbowego, płatnego 1 paźdz. 
br. zwrotna w  4 równych ratach miesięcznych. 
Wypłata winna nastąpić bezzwłocznie, o ile moż­
liwe razem, z wypłatą 18 prp. dodatku1 do upo­
sażenia październikowego. Przy wypłacie niniej­
szej zaliczki jako zwrotnej, nie należy potrącać 
piodatku dochodowego. Dnia tego wypłacono w 
dyrekcji lwowskiej (18 proc. dodatku drożyżnianegp. 
Wypłata zaś 40 procentowej zaliczki nastąpić mia­
ła wczcmj.

—  Kio i jak okrada skarb poFski. W  je'- 
dnej Sb lnów sejmowych wyszło na jaw, że sze­
reg firm i instytucyj popełnia, nadużycia podat­
kowe. Do jakich rozmiarów doszły te nadużycia 
stwierdzają poniższe fakty I tan: Powszechny 
Bank Depozytowy, Długa Nr. 48, złożył 14. 
VIII. w Urzędzie skarbowym zeznanie o obro­
cie I-go półrocza. Rew izja 'książek wykryła, że 
podiał cyfrę mniejszą od prawdziwej o 
21,673,977.923 mk. A. Steinberg i A Monitz 
biuro przemy słowo-leśne. Trębacka 10, podali 
obrót swój na 1,795,982.886. Rewizja stwier­
dziła, że firma miała obrotu 5,582,123.339 mk:. 
FnefTillch Peisiarz, magazyn ubiorów męskich, 
podał swój obrót na 78,100.000. Badania rze­
czoznawców ustaliły, że obrót ten wynosił 3 
mifiardy mk. Srul Broner, Franciszkańska 26, 
skład skór, pudal półtora miljarda. Znaleziono 
u niego notatki stwierdzające, że miał on w 
<:ągu tylko 4-cti miesięcy 1,892.253.000 obrotu 
a rzeczoznawcy określają obrót ten znacznie 
wyżej. Lisowski Tomasz, Wyroby skórzane te­
chniczne i pasy do maszyn, Młynarska 7, podał 
480 miljonów obrotu i oświadczył, że ksiąg 
handlowych nie prowadzi. Frzy kontroli księgi 
fenaloziono, z których wynika1, że obrót za I-sze 
półrocze wynosi 1,014,362.724 mk. Pinkuś Joz. 
Lublin, podał swój obrót na 750 miljonów. 
oddziału bilansowego izby skarbowej stwier­
dziła że miał obrotu 3 716.911,349 mk'.

Czy we Lwowie ni-' przydałaby się taka 
lew izia Na tem!at podatku obrotowego opowia­
dają sobie ludzie wiele dowcipnych epizodów. 
Jest publiczną faierńnicą posrłoska, że możliwą 
jest rzeczą, jżj przeszło 1 proc kupców i przed­
siębiorstw handlowych i bankowych płaci po­
datek obrotowy ściśle według ustawy. Możeby 
Joonfrcli  skarbowa zechciała uspokoić opinję 
bardziej pewnymi uatami. i

— Ceny w  wędliniarnfach lwowskich podniosły
wczoraj o 20 proc. Słonina 240—ŻGJOOOmkp

*adło 260—300000mkp, smalec 380000 mkp.

— Na targu lwowskim drożyzna szaleje. Mię­
so wołowe 120 tys. cielęce 110— 12C tys.-, wieprzo­
we 140 tys., baranina 100 tys., masło deserowe 
340—400 tys., kuchenne 210—300 tys., mleko 25 
tys., chleb 32000, ziemniaki 5000 mkp.

— Browary lwowskie podniosły znowu cenę 
piwa o 100 proc., litr piwa kosztuje 48 tys. n.kp. 
Rrowary korzystają z tego, że nie mają wcale 
konkurencji.

—  Podwyżka cennika hotełoweyo. Nawczo- 
lajszem posiedzeniu Magistratu zgodzono się na 
nową podwyżkę cennika hotelowego o 60 proc. 
ia to z powodu podwyżki gazu, .elektryki, węgla 
i t. p.

—  ^oawy.TKa cen gazu. W budżecie gazow­
ni miejskiej jest. podobno 6 miljardów niedobo­
ru. Wskutek tego Magistrat zaproponował na‘ 
wczorajszem posiedzeniu znowu podwyższyć ce­
ny gazu o 150 procent na jednym (metrze kub’. 
Opłaty od gazometrów podwyższono o 100 proc.

—  Oplata za psy w r. 1924. Dotychczasowa 
opłata ra  jednego psa wynosiła 5 tys., za dru­
giego psa w 'tem samem mieszkaniu 10 tys., a 
za trzeciego 15 tys. Wcz, *:ij uchwalił Magistrat 
podwyższyć te opłaty na r, 1924 w jen sposób,' 
że od psa jednego opłata wynosić Ina LOU.OOO 
mk. iod drugiego 150.000 imk, od (trzeciego 300 OuO 
mk. rocznie. Od samic opłaty powyższe będą 
potrójne, ą to dlatego, że odbywa (się u nas spe­
kulacja na hodowli psów. Psy łańcuchowe Wodne' 
będą od1 opłaty.

—  Opłaty za placowe w śródmieściu pod­
wyższył MagisLat z 100 Imk. na 15.000 mk"., a na 
dalszych ulicach miasta z '200 na 10.000 mk. 
od 1 'metra. Dotyczy to składania cegieł itp. 
przedmiotówr do budowy.

—  Podwyżki opłat ryczałtowych za mus 
zykę. Wszelkie mniej luh więcej udatne kuiicerty 
rozmaitych muzyk w szynkowniacli i restaura­
cjach pociągały za sobą ryczałtową opłatę na 
rzecz funduszów gminnych. Wczoraj uchwalił 
Magistrat podwyższyć te ryczałty. Dotvchczas 
(płacono od 2.000 do 10.000, obecnie od 5.000 
do 100.000 mk.

—  Wyrok w sprawie rozrzucania odezw 
komunistycznych. Wczoraj zakończyła się, od 
poniedziałku trwająca, rozprawa przeciw " bu­
chalterowi Zygm. Scharfsohnowi. elektromecha­
nikowi Włodz. Fijałkowskiemu i terminatorowi 
ślusarskiemu Adolf. Lemwandowi, oskarżonym 
o zbrodnię zaburzenia bublicznego spokoju. Po­
stawione przez trybunał pytanie czy oska­
rżeni winni są. że we Lwowie '25 marca hr. na 
wiecu w ratuszu w rozpowszechnianych drukach 
starali się pobudzić do wzgardy i nienawiści 
przeciw formie Rządu i zarządu Państwa, oraz 
Wzywali, zachęcali i skłonić usiłowali do nie­
posłuszeństwa i do oporu przeciw ustawowym 
rożporządzeniom rządów' i władz publicznych 
odpowiedzieli sędziowie có do Scharfsohna 10 
głosami Itak, ;co (do (dwóch dalszych' 8 iglotami tak. 
Na podstawie tego werdyktu trybunał skazał 
NScharfsohra na 1 rok, Fijałkowskiego na dzie­
sięć a  Leinwanda na ośm miesięcy ciężkiego 
więzienia.

—  Losowanie sędziów przysięgłych do no­
wej kadencji rozpraw, rozpoczynającej się 5. li­
ster ada, dało następujący skład ławy: Przysie­
dli główni pp.: Barnowsk Stan., st. komisarz 
Magistratu Błoeki Franc. właść. kawierni. Bo­
bowski Włodz., przemysłowiec. Bohosiewicz Bo­
gdan, kupiec. Bogusz Stan., właść. realności. 
Breitmayer Bern., kupiec. Chmielewski Emil, in­
żynier. Czajkowski Leszek, inż. bnaowniczy. 
Czapelski Kazim., dyr. banku hipotecznego. Dą­
browski Tad., urzędn. banku. Dobias Franc., wł. 
realn. Dobrzański. Wład., urzędnik banku. Dogi- 
lewski Jian, wł. relności. Drabik Walerjan, anty- 
kwarz. Dwomicki Piotr, majster szewski. Fein 
Jan, funkcjon. banku. Cłórski Bron., kupiec. Gra- 
bowiki .Tan, rzeźnik Gutwald ZygmL, inżynier. 
Heminger Piotr, U er. warsztatu. .Turkiewicz 
Franc., cukiernik. Kleiner Jan, wł. rekin. Kocha­
nowski Jan, stolarz. Kołder Jan, wł. cukierni. 
Mark Ludw., kupiec Maschler Leon, właść. dóbr 
Maurizio Edw., dyr. galic. spółki bydła i trzo­
dy. Mazurkiewicz Michał, sekr. Magistratu. Mą- 
czyński Henryk, właść. fabryki pilników. Pam- 
mer Gust., właść. fabryki ślusarskiej. Rożań 
ski Zdzisł., urzędnik bjaniku. Sauszet Franc., dyr.

5

kopalni nafty.. Skrabski Franc., kupiec. Sfcrzyń- 
j ski Stef., właść. dóbr. Smolka Alfred, urzędnik 
banku kupieckiego. Zalewski Miecz., kupiec. Ja­
ko przysięgli zastępcy wylosowani pp.»: Edelheił 
Ozjasz, urzędnik prywatny Jarymowicz Iwan, 
szewc. Kowalski Bron., st. komisarz Magistiatu. 
Langer Dawid, urzędn. banku ziem. kredytowe­
go. Schrenzet Fryderyk, u rzędnil  banku hip. 
Silberstein Jakób, kupiec. Smenda W ilh g  urzę­
dnik Tow. kredyt, ziemskiego. Sochacki Jan, 
urzędn. Tow. wzaj. ubezp. Turczański Józef, 
asyst, galic.. kosy oszczędności.

— (t) Smifrlelny upadek. Wczoraj' o godz’ 
10 wieczorem, przechodząc Kopytkowem poślizgnął 
się na szynie i (upadł uderzając głową o bruk, Mar­
cin Wilczyński, (restaurutior lat ó9 liczący zam.. 
pirzy ul. Pijarów' 1. 9. Upadek b il tak silny, 
że Wilczyński w chwil kilka później umarł. -  
Dr. Doliński polecił odwieźć zwłoki do Instytutu 
Med. Sąd.

— (t) Nóż w robocie. W  domu przy ul. 
Snopkowskiej I. 34 po sprzeczce rzucił się Michał 
KWalik na swego szwagra Władysława Wieczy­
stego z ino żem i zranił go ciężko dwukrotnie w 
płeoy i jporanił twarz. Wieczistego opatrzyło Po 
gotowie rat. zaś KWalikiem zajęła się policja.

— (tj Ulżył* mu. Na Wałach Hetmańskich 
naprzeciw dyrekcji skarbowej zasłabł nagle Her­
man Dichu'. Kilka osób pospieszyło tdu zemdlonego 
z pomocą a jeden z nich, zdjął z bezprzytomnie 
leżącego palto ,,by mlu ulżyć" jak się wyraził 
a udając ratunek wyciągnął mu portfel z"kieszeni 
i znikł wraz z paltem, wartości 10 nrlj. mkp.

— (t) Żebraczka—złodziejką. Karol Augenstern 
aptekarz zam. przy ul. Jagiellońskiej I. 11 a za 
wiadomi! policję że dnia 9 bm. przyszła do jego 
droguerji zebraiczka Leja Lam recti* Katz 66 lat 
licząca i (korzy1 stając z  nieuwagi właściciela ścią­
gnęła z: lady banknot 100 dolarowy. Żebraczkę a- 
resziowano lecz dolarów: nieznaleziono.

Z całej Polski.
—  Podatek1 od spożycia. Nowowprowadzony

w  Warszawie podatek od spożycia przysparza 
miastu około stu miljonów mkp. dziennie do- 
fchodu. Podatek ten da przypuszczalnie około 
36 miljardów rocznie.

—  Jft) Śmierć pod kołami pociągu. Obok 
stacji Mszana, przechodząc tor, dostał się pod1 
koła pociągu pospiesznego, zdążającego do Lw o­
wa, Michał Hryciów, 7 lat liczący. Chłopak 
poiuósł śmierć na miejscu. Śledztwo przepro­
wadzone ustaliło, że wypadek ten spowodowała 
jędynie nieostrożność zabitego.

—  (t) Napad rabunkowy. W Jedliczach pow. 
Kiasne, w nocy na 7. b. m. napadł jakiś ban* 
dyla w bramie pałacu na Bolesława Kosze we­
sołego i powaliwszy go uderzeniem tępem na­
rzędziem w głowę r,a ziemię, zrabował nieprzy- 
lomnemu złoty zegarek, oraz portfel, zawiera­
jący 600 tvsięcy, inarek. Po dokonanym czynie 
bandyta zbiegł w niewiadomym kierunku. Śledz­
two celem wykrycia sprawcy w  toku.

Zlbraflla, odszyty I widowiska.
—  Odczyt Wftcfawa Sieroszewskiego o Ja- 

ponji odbędzie się we wtorek 23. bm. w sali 
.Towarzystwa Mnzycznego staraniem Zawodow. 
Związku Literatów Polskich. Odczyt znako­
mitego autora „Opowieści Japońskich który 
w  Warszawde zyskał tak ogromne powodzenie, 
iż powtarzany był kilkakrotnie, będzie zilu­
strowany 40 oryginalnemi przeźroczami roboty 
japońskiej, przywiezionemi przez Sieroszewskiego 
z Tokio. Prelekcją'tą, dziś tak bardzo aktualną, 
otwiera Związek Literatów tegoroczną serję 
wieczorów. Bliższe szczegóły podamy niebawem. 
Bilety sprzedaje księgarni.* naukowa (Hotel 
Georgeaj.

—  Zwyczajne Walne Zgromadzenie człon-
kó.v Kasyna i Koła lit.-art odbędzie się w so­
botę 27. października 1923 o godz. 6 wieczorem, 
a w braku kompletu o godz. 6.3U wieez.

—  rolskie Towarzystwo Politechniczne.
W e środę dnia 17. bm. o godz. 6T5 wieczór 
odbędzie się zebrani* tygodniowe, na którem 
p. prof. Edwin Hauswald wygłosi odczyt pt. 
„W rażenia ze Zjazdu Mechaników*.
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Z muzyki: Koncert Jadwigi STERMFCH 
VALCROCIATY DĘBICKIEJ słynnej primadonny 
ńadwornej opery 'wiedeńskiej odbędzie się w pią« 
tek 19 Dm. Akompaniuje Pretr STERMICH- 
VALCROCIATA, Dyrektor opery poznańskiej. 
Znakomita śpiewaczka, która poraź pierw szy 
stanie na estradzie lwowskiej, wykona bogaty 
program, obejmujący pieśni włoskie, polskie 
oraz popisowe aije operowe<

Komunikaty.
Zarząd Io w . Bratniej Pomocy Studen­

tów Uniwersytetu Jana Kazim ierza we Lwo­
wie podaje do wiadomości Kolegów, że wpisy 
na członkow T-wa rozpoczynają się z dniem 16. 
października i trwać będą do 15. listopada br. 
Bliższe szczegóły na tablicach ogłoszeń T  wa 
i w gmachu Uniwersytetu.

— Maksym fljan Moriś światowej sławy reży­
ser. który genialną inscenizacją - Fletu zaczarowa­
nego Mozarta zyskał też ogólne uznanie naszej 
ptrjaisjy i publiczności zjeżdża uproszony przez irof. 
rfam-PfomieńsKiegio na sześciotygodniowy 'kurs „o- 
perowo-dramatyczm" pizy jego szkole operowej. 
Zgłoszenia i bliższe informacje: Plamie ński ul, 
Tej-hnicka 4. '

N E K R O L O G  J \ .

Nabożeństwo żałobne
w  rocznicę Śmierci z a  duszę Sp.

Inź. Edwarda Jaworskiego
odbędzie się dnia 19: październ ika br. w  koSciele 0 0 .  Ber- 
oardynów  o godz. 10 rano. Ż o n a .

Ziem sKi Banh Kredytow y.
(Podw yższenia kapitału akcyjnego do wysokości miljarda mp/j

Wczoraj odby lo się najzwyczajne walne zgro­
madzenie akcjonarjuszów ZBK. w obecności 38 
członków /reprezentujących przeszło 6 tys. głosów.

Obrady zagai) (prezes rady zawiadowóżej p. Jan 
G wal bert Pawlikowski, poczem dyrektor banku 
dr. Adam referował sprawę podwyższenia kapi­
tału akcyjnego. ■ Referent w dłuższym, wywodzie 
wykazał poBf/bfeę powiększenia kapitału akc. wy­
noszącego obecnie 1.080,OOO.OOu mkp. Kapitał ten 
Wie wystarcza. Wszystko w Polsce ucieka niestety 
przed marką. Lokaty kapitałów w bankach są 
przeważnie tyko krótkoterminowe. Wsżvsf'c’e in­
stytucje stoją przed zagadnieniem .powiększenia 
kapitału akc. Rada zawiud' iwcza i dyrekcja ZBK. 
Wnoszą powiększenie go do wysokości 51/4 mi- 
ijarda mp.

Gdyby kurs emisyjny nowych akcji ustalono 
tylko,ma 5000 m. za sztukę, uzyskałby Ziemski 
Bank Kredytową' o ko U) 75 miljardów mkp. W  ra­
zie dalszego spadku marki polskiej musianoby na­
turalnie ustanowić kurs wyższy.

Podług statutu akcjonarjusze mają prawo do 
poboru połowy akcji nowej emisji. Rada zawia- 
dowC^a: i /dyrekcja Z. B. K- postanowiły przyznać 
akcjonarjuszom większe prawa tj. sC nowych akcji 
a tylko jedna czwarta część nowych akcji — 
traktować jako rezerwę na wypadek, gdyby dało 
się uzyskać pewną grupę, ściśle związaną z Z. 
B. K- i dysponującą dobrą walutą. W  każdym: 
razii przewaga będzie w reku żywiołu polskiego.

reszcie przedłożył dyrektor dr. Adam, następu­
jący wniosek rady zawdadowczej na podwyższę 
nie kapitału akcyjnego i (połączone] z tern zmiany 
statutu:

„Warne zgromadzenie uchwala podwyższyć ka­

pitał akcyjny Towarzystwa o mkp. 4.200.000.000 
tj. mkp. 1,050 000 OuÓ — na mkp. 5,250,000.000 
przez emitowanie 15,000 000 sztuk akcji pojedjn- 
czych, jakoteż zbiorowych po 10. 25, oO, ljJO, 500 
1000 sztuk po 280 mkp. wartości imiennej akcji 
pojedynczej z tern, że dotychczasowym akcjona- 
rjuszom przysługiwać będzie prawo nabycia 3-cli 
akcji nowej emisji na 1-ną akcję dotychczasowych 
emisji. — Nadzwyczajne walne zgromadzenie upo 
ważnia radę zawiadowczą, ażeby we własnym za 
kresie działania emisję przeprowadziła w czasie 
wedle jej uznania odpowiednim, a to w całości, 
lub serjami, a zarazem, ażeby ustanowiła warunki 
emisji tak dla akcjonarjuszy upoważnionych do 
poboru, jak i dla nowych akcjonarjuszy".

Równocześnie uchwala .Walne Zgromadzenie prze­
prowadzić zmiany §§ 0, 16 i 62 statutu w ten 
sposob, ze po uskutecznieniu powiększenia kapi­
tału zakładowego te paragrafy otrzymają odpo­
wiednie brzmienie.

Wnioski powdżsizic i zmiana statutu uchwalone 
zostały jednomyślnie z tym dodatkiem, że upoważ­
niono radę zawiadowczą do rozdziału [akcji nowych, 
nie wyczerpanych przez akcjonaijuszow.

mmmmm
Nadesłane.

Okulista

D r. L e o n  3 R U D E R
b. asystent K lin iki F io f. Fuchsa w e  W iedniu.

ul. Romanowiczft 7. 45,10

fiurjer ekonomiczny.
Lwówr, 16. października.

-U Giełda ZbOiżowa. Przy licznym1 udziale 
ogóuny, obrót 70 ton. Prócz transakcji w  pszenicy, 
życie i owsie. Skromne obroty w (mace grochu 

■b* Victoria i kaszy hreczanej. Popyt za ziemnia­
kami, strączkowe bardzo poszukiwane. Podaż 
niedostateczna. Tendencja utrzymana. Usposobie­
nie ożywione.

-U Kursa zbożowo. Ceny za 100 Kg. loco 
stacja załadowania. Pszenica Krajowa ex 1923 r. 
1,860.000— 2 000.000. Zyto małopolskie ex 1923 
r. 1,150.000— 1,300 00U. Owies małopolski ex 
1923 r. 85U.000-  950.000.

Biełd» lwowska.
SPRAW OZDANIE GIEŁDOWE

Kursa akcji w dalszym ciągu utrzymane. 
Obroty liczne. Silnie zwyżkowała Rakszawa 
przy dużym popycie. Na, targu niekótowam ch 
fcursa nieoo słabsze trauzakcje w Jaworznie, Ga­
rach i Gazplinie, Tendencja naogół utrzymana. 
Usposobienie ożywione.

OBROTY W AKCJACH.
tJ Nafta 125, 120. E. T. B. 60. 62. Rakszawa 
2000 2100, 1975, 1900, 1950. 2000, 2010. 1990. 
Tepege 1500, 1400. Tespy 1700000. Zieleniec ski 
4150, 1200, 4l75,y4100, Ćmielów 410. .Karpalit 
155, 160, 165, 155, 150, 155. Niembjowski 170, 
(l60)._OiKos 1175, 1190, 1205, 1200. 1150, 1190, 
1200 (,1125). Parowozy (115), 120, (110). Pezet 
70, 68, 64, 60. Pocisk 190. 205, 200 Siersza g. 
2950. 2900, 2850, 2875.' Rohn - Zieliński 3000000. 
'Browary 5800, 5850, 5800, (5800, 5700, 5750). 
Chodorów 1300, 1375'. 1310, 1325, '1320, 1300. 
1315. Cegielski 200, 195, 205, 200, 190, 210.
Gafo la 441/2, 15, 44, 45i/a, 42. 45. 47, 48. Hipot
275, 280, 270, 240, 275, 265, 275, 270, 260,
274, 265, 275, (223, 235). 280, (220'. Pokmd 26, 
30. Przemysłowy 160, 134, 135, 1.33, 156, 154, 
155, 152, 153, 154 160. 1.54 155 156. 160
154. 1541/2. 155, 156. Zhk. 47,9 46 50, (40). 
Zarobk 530. B. idandl. 210.

OBROTY W AKCIACH NIEK0T0W ANYCH.
Jaworzno 8.3U0, 8250, 8275, (drób. 8600), 

Gazy l2u00, 11750, 11800. 119u0, ll8Qo, 11600, 
11750) Arma 115: Bruger 375, 370. 380. Chybie 
2400 (drób. 2625). sefka 2.300, 2350. Czecho 
w ite 50. 52. Drożdże G. 400, 410. Gaz-.^® i'ą A530.

520, 515, 510, 515. Lesieniee 180. Macblejd 98, 
102, 105, L08. Olkusz 245- Radziwiłł 350. Ty'- 
śrrusmca 350. Azot 170. Elektrownia n. S. 191/2- 
Gazociągi 70, 72. Len w K>. 250, 248. Nitrat 
75, 78 76, 77, 78. Sohón 23000. Węglówki 6100. 
6000, 6100. Kt. Zw. przemysł. 150.

AKCJE GIEŁDY KRAKOWSKIEJ.
To han. 150000 —  180001. Impex 3000 -  

4000. Pharma 150000 —  180O0U Br. Rolmccv 
70000 —  100000. Polski Glob 15000 -  20000. 
Żegluga 20000 —  30000. Zieleniewski 3900000
—  4500000. Cegielski 200000 -  220000. Trze­
binia tł. 100000Ó — 1200000. Parowozy 130000
—  150000. Górka 4200000 -  4600000. Siers a 
górn 2700U00 —  3200000. Tepege 1300000 
1400000. Nafta 110000 —  140000. Pokucie 
30000O —  400000. Strug 290000 -  300000 
Synd. kosz 70000 — 90000.- Trzebinia masz: 
190000 —  220000. Krakus 250000 -  280000. 
Cnodorów 1400000 1-  1600000. Ćmielów 350000
—  450000. Siersza elektryczna 100000 — 120000.

AKCJE GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
Warszawa. (Tel. w ł.) (U )  Dziś giełda nie­

czynna.

Kursa g ie łdy  lw ow sk iej.
Ż =  żądają, T  =  transakcje. Zresztą: płacą.

A ) Akc. Bank. 16
paździer.

B ) Ake. przem 16
paździer.

Akc. Związk. . 30000 Górka . . . 4000000
Dyskont Lw . . — Uikos . . . T  1205000
Handl. Pozn. . 200000 Parow ozy . . T  120000
Hipot. akc. . . T  280000 Patrja  . . . 32000
Hipot. zemel. . 3000 Pezet . . . TuOuO
Małopolski . . 130000 Pocisk . . T  205000
Powszechny - T  30000 Pol. G lob . 7<XO
Przem ysłow y . T łóUOtn) Pol. Nafta . . T  125000
Ziemski kred. T  50000 Pol To w . Bud. T 62000
B) Akc. przem. Pol. To w. H. . 130000
Brow ar Lw ów , 5850000 Rakszawa . . T  2010000
Chodorów  . . 1325000 Siersza el. . 75000
Karpa lit T  165000 Gór. Siersza . 2950000
Ćmielów 410000 Tepege . . .. 1500000
Portland z S. . — Tespe sól pot. T 1700000
Galieia . . . 2200000 Zieleniewski . T  4200000
Gafota ix  . . Y  4 T00 Żegluga poi. . 28000

Kursa walut  
K u ije r  

Lw ow ski 
Nr. 246

100 Mk. poi.
I funt. ang. 
100 frs. fran. 
100 fr. szwąj, 
100 frc. belg. 
UH) Iv czesk. 
109 K węg. 
100 K austr. 
100 M niem.
I D olar arn. 
100 L ir w ł. 
100 Lei rum. 
1 guld hol 
100 K norw. 
100 K duńsk. 
100 K szw.

L w ó w —  dnia U  października 1923
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ŷ -65 

172567500 0 
693255000 
77805000 0 

U 60O6OO..O

UWAGA: ,P“ oznaeza kursa popraednle.



KUR JER LWOWGKT z czwartku dnia 18. października 1933. Kr. 246. 7

Pierwszo­
rzędny

Hurtownie.
Q S. 1 1 S S

po c e n a c h  k o n k u r e n c y j n y c h .

poleca wszelkie gatunki skó­
rek i gotowych futer, jakoteż 
przyjmuje wszelkie zamówie­
nia w zaresie b n t n l e r s f n a

Detajlicznie.5042

Na Krawędzi dnia.
PRAW O ŁUPIESTW A I PRAW O DOŻYCIA.

Zbójeckie ślepia drożyzny -wyzierają bezczelnie 
z luksusowych Wystaw sklepowych. Żarłoczne pi­
szczele cyfr i bezmyślna bałwany zer stercz* na 
każdym, kawałku jak opuchłe pająki nad tłustą 
padliną, kusząc biednych -do grzechu, Któż bo­
wiem z Uczciwych jest dziś w stanie zarobić mi- 
ljon na szkairptcki, 2 mujony na kapelusz 4 mi-; 
ljony na spodnie, 7 miljonów na buciki, 10 mi­
ljonów na zwykłe ubranie, 30 miljonów na za- 
rzułkę? ••

Ma się wrażenie, że ludzie zdziczeli zupeł­
nie. Ci. któnzy mają koncepcję na prawo nieogra­
niczonego łupiestwa, nie zakładają juz wstydliwych 
masek obłudnej uczciwości czy też wymuszonego 
poczucia względem państwa, lecz z morderczym 
ołówkiem w  Itrękiuj i z miną bezkarnie plądrującej 
ćhjeny obojętni* dopisują zera, riie troszcząc się
0 to, 'ze tuż za nimi ciągnie przekleństwo masy. 
Ci zaś, którzy są przeznaczein na pożarcie prze­
rażonymi oczyma szukają ratunku. Miljony rąk 
wyciąga żebrzące ręce do rządu', błagając przy­
najmniej o jeden akt, choćby najbardziej przedpo­
topowej, barbarzyńskiej, ordynarnej sprawiedliwo­
ści. Jednakie bezskutecznie. Niebo władzy zasło­
nięte chmurami codziennych frazesów.

Płyną sobie wodniste, beżkształtne 'obłoki pro­
jektów w  bezbrzeżną dal. Czasem już się zdaje, 
że zbiera się chmśiiai “i Wnet uderzy piorun spra­
wiedliwości w  zdemoralizowaną, cuchn*cą kupę 
gnojom iska zbrodni, ale Wnet rozstępują się obłoki
1 z za chmur daj* się słyszeć głos naiwnego 
A*ona: „Cierpcie aalej. Jeszcze przez jedną pu­
stynię przejdziemy, bośmy się przekonali, że do­
piero za nią leży mlekiem i łniodem’ płynący 
JojcUn".

- Gramy na ostatni mięsień' wytrzymałości czło­
wieka. Jedni liczą że Lez 'kary za zbójećtWo wej­
dą do społeczeństwa ucztiwych wtaz ze zrabo­
wanymi miljonami, inni Wierzą, że prawo do życia 
jest Pilniejsze od prawą zbrodni, 
k Czy hisŁorja społeczeństwa już takie potwor­
ności widziała? Tak. 1 !

Kto zwyciężył? — Zawsze prawo życia.
Złe bowiem choćby najbardziej utuczone — 

pn zeżre najpierw samo siebie. K.

Z opery.
MATOME BUTTERFLY.

Po ń&z pierwszy w  tym sezonie „Madame 
Butterfly“ . Główne partje nowo obsadzone. Pro­
gramy cytowały występ p. Puchalskiej, na scenie 
ujrzeliśmy niatomiast p.. Lipowską, której —  jak 
wieść głosi —  poruczono tę partje niespodzianie 
przeddzień wieczorem. Jest to argument silny, 
aczkolwiek mniej Oficjalny i świadczy oibdwadze 
p. Lipowskiej i —  O ciekawych eksperymen­
tach opery lwowskiej. P. Lipowska wywiązała 
się ze swego trudnego zą.iania zwycięsko, na­
wet chwalebnie. Wykonanie partji było dowo­
dem jej sumiennej prący , pamięciowego opa­
nowania roli. Zarówno kantylena .jak i epizody 
recytacyjne świadczyły chlubnie o jej wyszko­
lonej technice władania głosem. Długo pomijana, 
wybija się p. Lipowska siłą faktu, Zdobywając 
coraz trudniejsze i wdzięczniejsze partje ope- 
nowre, a  towarzyszące jej powodzenie utrwala 
osiągniętą pozycję. Partnerem jej był p Drabik 
(Pinloerton), posiadający świeży, dobrze niosący 
tenor; przy dalszej pracy nad grą i głosem mo­
żna weróżyć p. Drabikowi dobrą przyszłość. —■ 
P. Z. Polnicki. cieszył się jak zwykle powodze­
niem jako konsul Sharpląss. Inne role niezmie­
nione, Brzmi- nie orkiestry i choru bywało lepsze

D r . A .  S o łty s .

L. 93536/2?.

Podatek majątkowy.
W  m yśl uchwalonej ju ż  p rztz  obie Izby p raw o ­

dawcze ustawy o podatku m ajątkowym , przedmiotem  
tegoż podatku jest wszelki m ajątek nieruchom y i ruchom y  
po potrąceniu d ługów  i ciężarów, które ten „.m ajątek  
zm niejszają, w ed ług stanu z dnia 1. lipca .9/3 r.

W  odniesieniu do przedsiębiorstw  przem ysłowych 
i handlowych, prowadzących praw idłowe księgi handlowe, 
ustawa postanawia, że wartość przeciętną majątku takich 
przedsiębiorstw  obliczać należy na podstawie ksiąg han­
d low ych  bez potrącenia wartości kapitału zakładowero 
(akcyjnego) i zapasowego (rezerw ow ego ), p rzyczem :

1) bilansową wartość majątku w  nieruchomościach, 
maszynach, urządzeniach technicznych, narzędziach i in­
nych środkach prodnkcji, jakoteż środkach kom unikacyj­
nych i przew ozow ych  oraz w  urządzeniach biurowych, 
ulegnie przewalutowaniu w  zależnośei od czasu ich na­
bycia, drogą przemnożenis p ierw otnych cen nabycia przez 
współczynniki, k tóre usiali M inister Skarbu ;

2) wartość papierów procentowych oraz walut za­
gran icznych , jakoteż należności w  tych walutach, obliczy 
się wedtng przeciętnego kursu, względnie szacunku gieł­
dowego za czerw iec 1923 r., a remanent (zapas) tow arów , 
według cen ohiegowych na 1- lipca 1923. Wychodząc 
z założenia, że w  licznych  przedsiębiorstwach, zestawienie 
remanentu po dłuższym  upływ ie czasu od dnia 1, lipca 
1923 r. m ogłoby natrafić na trudności, M inisterstwo Skarbu 
zaleca zarządom  pow yższego rodzaju przedsiębiorstw , aby 
potrzebne zestaw ienia stanu czynnego i b iernego ich 
majątku według stanu z dnia 1. lipca 1923 przygotow ały 
ju ż  obecnie i u łatw iły  sobie tym  sposobem sporządzenie 
zeznań do podatku majątkowego, które w inny być prze­
dłożone w łaściwym  izbom  skarbowym  w  nieprzekraczal­
nym  term inie do 31. stycznia 1924 r.

Zapiski.
Zasady urządzenia poczt, telegrafów i ten, 

fonów, i - tstosowanii ich w Polsce, inż. L. Tołło 
czko. Pried Państwem FoLkiem stoi zadanie 
ulepszenia i /harmonizowania swego aparatu 
państwowego. Dlatego też i  wielkiem zadowo­
leniem należy powitać każdą książkę porusza­
jącą zagadnienie z dziedziny polskiej admini­
stracji państwowej. Do rzędu tych książek na­
leży niezawodnie tylko co z druku wyszła na­
kładem księgarni E. Weude i Ska (Tow. W y­
dawnicze ,,lgnis“ ) praca inż. L. Tołłoczki p. t.: 
„Zasady urządzenia poczt, telegrafów i teleio- 
nów i zastosowanie ich w Polsce". Na treść 
książki składa się : Urządzenia pocztowe, tele­
graficzne i telefoniczne oraz radiotelegraficzne. 
Prawodawstwo. Administracja. Koszt inwestycyj 
w najbliższym czasie. Budżety i opłaty. Autor 
nietylko daje historyczny zarys i obecny stan 
każdej z omawianych przez siebie dziedzin, lecz 
i podaje własne owe wnioski w kierunku na­
prawy i ulepszenia obecnego stanu. Książka 
inż L. Tołłoczki powinna się znaleźć w ręku 
nie tylko fachowców lecz i ogółu pracowników 
administracyjnych i samorządowych, również 
zainteresowanych w na leży tern funkcjonowaniu 
poczt, telegrafów i telefonów. Kierując się temi 
względami, wydawcy umieścili tę pracę w „Bi- 
bljotece Komunalnej Wendego" zdobywającej 
coraz większe uznanie doborem prac wydawa­
nych.

SPORT.
0  fundusz olimpijski. Otrzymaliśmy nastę­

pujący list:
Wezwany przez "WP. Wacława Sikorskiego 

w tygodniku sportowym „Stadion" do złożenia 
daniny na wyjazd (ekspedycji polskiej na 'Olimpia­
dę w r. 1924, przesyłam przy miniejszem 

Mkp. 500 00C 
i rów nocześnie w myśl intencji pierwszego ofia­
rodawcy p. Sikorskiego —  wzywam 5 dalszych 
osób do złożenia tej samej cona,i.nniej kwoty na 
cele Olimpiady do dyspozycji P,. fv. I. 0. 

Wezwani przezemnie są:
Tadeusz Kuchar, Lwów (Kino ,.Lew“ ). 
Artur Bischof, Lwów (Jasna 8).
Dr. Czesław Nieduszyński, Lw ów (Mikołaja 

L 3.).

Olga Pawłowska, Lwów  (Bourlarda 5).
Kazimierz Lubieniecki, Lwów (Podlewskie-

KO 7)-
Prosze uprzejmie o :• amieszczenie tego we­

zwania w szan. piśmiie i łączę itd.
podpisano: ■

Dr. Zygmunt Rucker.
Czyniąc nmiejszem zadość życzeniu Szan'. 

autora listu, witamy zarazem z pełnem uzna­
niem inicjatywę, zdolną zapewnić .temu najwa­
żniejszemu zadaniu sportu polskiego odpowiednie 
fundusze

Składkę p. dra RucKera odesłaliśmy celem 
ochrony przed dewaluacją pod adresem „Sta­
dionu" —  Warszawa.

A zatem „Vivant seąuentes!"
Jednodniówka z okazji zawodów związhs- 

wyeh Sokoła w Toruniu jest do (nabycia w admi­
nistracji naszego pisma w cenie 18.000 marę* 
za egzemplarz. 'Wobec niezwykle estetycznej sza­
ty zewnętrznej i bogiatej treści, jest to cena na 
obecne czasy więcej niż przystępna.

Na. treść składają się następujące artykuły: 
Zarys dziejów" Pomorza; Zarys dziejów Sokoła 

spod rządem pruskim; ' Wajka francuska; (Piłka 
nożna, a lekka, atletyka: Tajemnica Niemna. 
1 oryginalna próbka poezji ludowej kaszubskiej 
p. t . : „Nima mc nad naszą w ie ś 1.

Dopełnienie stanowi program zawodów.
Zupełnie niepotrzebnie zamieszczono dwa 

okolicznościowe utwory kunsztu rymotwórczego, 
które z poezją zaiste nie wiele jntaja wspólnego

Zawody w biegu i w chodzie na 13 km. 
500 m odbyły ,s.ię w Medjoianie.

Wynik w diodzie był następujący:
lrćTi igerio 1 godz. 15 min. '12 isefc. 2) Bru­

nei! i 1 godz. 15 min. 26 (sek.
Wynik biegu-
1) Speroni 51 min. 31 sek 2) Re. 3) Kosi.
W biegu wzięło udział 300 (!) a w chodzie 

150 (!) zawodników.
N.

Konkurs hlippiczny 6. piac. W drugim dniu 
konkursu 6 pułku artylerii ciężkiej, który .się 
odbeł na łące „Frenclówka" na program’ z łoży­
ły s ię: :

I. Bieg na przełaj dla oficerów, dystans o- 
koło 8 kim., trudnym terenie. Start z  rogatki 
Łyczakowskiej, finish na łące „Frenclówka". 
W  biegn tym I. nagrodę otrzymał kpt. Szechiń- 
ski n a T za rce  przebywając przestrzeń tą w 19 
minutach Drugą por. Luft na Demonie w czasie 
o 28 sek. dłuższym.

II. Bieg z płotami dla podoficerów dystanS 
około 5 kim: 1. ogn. Lewandowski na Fachu, 
2. kpr. Płoński na Cesiu.

TTI. Bieg z płotami dla oficerów około 4 
kim.: 1 i ag rod ę zdobył por. Pokorny ,na Gunte­
rze. W  bardzo "ładnym fjnishń przybył do mety 
jako drugi por. Kędzierski na Fliku.

W  IV. Biegu z przeszkodami dla oficerów, 
dystans około 5 kim'., pierwszym bvł w; doskona­
łej formie płk. Łodziński (poza konkursem), dru­
gim kpt Szectiiński na Tinhumie

Trzeci i ostatni dzień konkursów z progra­
mem obejmującym biegi myśliwskie dla ofice­
rów i podoficerów odbędzie s>e w  piątek 19. 
b'. m

Czytajcie
JBRJERfl UIIHIEfir

n u  i m esdżEiUH  h ie d r s h o '
jCj w ó w , p i a c  M i ą j o u a r a k i .  

Przedstawienia odbywają su codziennie z całym 
programem najlepszych atrakcji. Jeszcze tylko i» dni 

przed bezpośrednim wyj&zoem do Bukaresztu. 
Początek o godzinie 8 wieczorem.
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H i i e  i mvnr»la2!iil
Wrazie, gdyby ceny naszych iowaróu nie okazały się 

jansze o 100“/, od cen rynkowych lub towar me byłby odpjwie- 
:ni, przyjmujemy z powrotem i zwracamy natychmiast pieniądze, 
owary wysyłamy bez zadatku po otrzymaniu adresu. Dziesiątki 

tvsięcy osób przekonało się, że najtańszetr źródłem zakupu jest 
nasza firma; dowodem czego świadczą tysiące listów, napływa­
jących z gorącemi podziękowaniami za soi:dność i taniość towarów. 

R ESZTK I NA  U BR AN IA  I K O sTJUM Y.
Resztki nasze nadają się na śliczne męskie ubrania, kostjumy 

damskie. Resztki te są z marerjałów ubraniowych, pierwszo 
rzędnych fabryk, pełnej szerokości we wszystkich kolorach.

Cena za 3 metry gat. A. 1 20u.000 Mk
,  3 „ „ B. 2,100000 *

, , 3 , , C. 2,700.00u ,
, 3 M u . 3,000.000 ,

„ „ 3  „ E I.200.00C „
Na ;ądanie Klienta dodajemy pełny komplet podszewki pod marynarkę, 

kamizelkę, spodnie, kieszenie i do ,ękawów po Mk 800.000 wyższego ga­
tunku po 1,000.000 i 1,250.000 Mk.

Polecamy po starych cenach bostony na czarne lub granatowe ubrania 
Bostony A. 65u CtOu mk, B. 900.000 mk, C 1,200.000 mk, D. 1,500X00 mk. za mtr. 
KAM GARNY krajowe, bielskie i angielskie, bardzo wysoki gatunek we 

wszystkich kolorach, gatunek 1. 1,400.000, gat. II. 1,700.003, gat. III.
2,00X030. gat. IV. 2,500.000, gat. 5 2,900.000 Mkp. za metr.

W ELOURY na palta jesienne i zimowe czysto wełniane z lewej strony krata 
pierwszorzędne gatunki po mkp. i 000,u00,‘ 1,500,OOu, 1,900,OuO i 2,700.000 za mtr.
PLUSZ jedwabny „ngielski, bardzo efektowny, na damskie palia i płaszcze,
irwały na dziesiątki lat po 2,500.000 i 3,030,000 za mtr. i na płaszcz potrzeba
3]!4 metia).

R ESZTK I NA  K U PO N Y  SPODNIOW E
CZARNE vłc w białe paski do ubrań wizyt po 450.000 i 9JO.OOO Mk.
KAMGARNOWE po 1,500,000, 2,000,000 i 3,500.000 mkp.
STRUKS specjalnie do konnej jazdy kolor wojskow; lub piaskowy. Cena 

za 1 meti najwyższego gat. 2,500 000, 3,000.000 i J,500.000 Mk.
•O T O W E  UBIO R Y  

UBRANIA GO TO W E z dobrego modnego maipr,iłiJ we wszystkich kolorach 
po 2,700.00i>, 1,500.000 4,500.000, 5,200.000 i 6,000.000 mkp.

SPODN.E GQTOJVĘ gat. I 500 000, 850.000, i l,20u.000 mko.
SPODNIE W IZ Y T O W E  po %0.000, 1,200.010 i 3,000.000 mkp.
SPODNIE SPOR TOWF po 550.000, 900.000 i 1,300.000 mkp.
PALTA-JESIONKI z dobrych materjałów, fasony ostatniej mody. Cena 

mko. 3,000.000, 3,500.000, 4,500,000 i 6,000.000.
KURTKI kryte watą pierwszej jakości po 2,000,000 i 2 500.000
SUKNIE JCDW ABNS „TPYKO T1NO W E“ z jedwabnej tiyl otiny 1,500 000 .

l,80C0GoMk. 1
M ATERJAŁ PLU SZO W Y w piążki różne kolory po 600.000 i 700.000 mk. za mtr. 
SZEW IO T/ DAMSKIE najlepszego wyrobu, podwójnej szerokości we wszyst­

kich kolorach 'po 350.000 i 425.000 mkp za metr.
CHUSTKI duże, zimowe, puszyste, śliczne desenie w rożnych kolorach 

I,2u0.000, 1 lOU.OGO, i 2,700.1)0" mkp.
KOŁDRY W A TO W E  kryte saty.ią największy rozmiar po 2,500 000 i 3,50C.u00.
KOŁDRY pluszowe czysto wełniane, deseń puszyste i powodu swych kolorów 

i deąeni są ozdobą sypialni ro  mk. 2,000.000, 2.500.000 i 3,000.000.
TAKIE sanie ciemne bez deseni ze szlakiem po600.000, J,6f,0,000 i 2,500,000 mk.
riAPy na łóżka pikowe, koiorowe w ładne derenie po 700.00u i s5o.000 mk.
KOSZULE męskie zefirowe, dzienne, modne desenie z mankietami i kołnie­

rzykami 575 00u i 700.000 mk. 
n VLl oONY męskie 400.000 i 4/5.000 mk.
KOSZULE damskie batystowe z koronkami i wstawkami po 450 000 i 550.000 mk.

za sztukę.
Towary wysyłamy natychmiast po otrzymaniu zamówienia za zaliczką 

pocztową bez zadatku (płaci się przy odbiorze). Za przesyłkę i opakowanie 
oblicza Się podług taryfy pocztowej.

B E Z  W SZELK IEGO  R Y Z Y K A !
Kupujący absolutnie nie ryzykuje, gdyż jeżeli towar się nie podoba, przyj­
mujemy z powrotem i zwracamy pieniądze. Zamówienia orosimy adresować;

4 4

DO W ARSZAW SKIEGO SK ŁA D U  F A B R Y C ZN E G O

„IBarszawsha Konkurencja
Warszawa, ul Zielna 51 (róg Królewskiej). K. L.

Przyjeżdżających do Warszawy uprzejmie prosimy o łaskawe zwiedze­
nie naszego składu i osobiste przekonanie się co do gatunku towaru i cen. 
Od naszych klijentów otrzymujemy dużo podziękowań.

Ceny podane z zastrzeżeniem.

Podziękow ania naszych klijentów.
/  powodu Draku miejsca zam ieszczam y z pośród tysięcy podziękowań  

tylko kilka następujących;

1. Najserdeczniejsze podziękowanie za otrzymane ubranie gotowe i ładny 
materjał, pięknie wykończony, za r& składam stare polskie Bóg zapłaćl

Andrzej Romańczyk, Oświęcin ul. Koiejowa.
2. Niniejszj m komunikuję, iż z przesłanego materiału jestem bardzo zado­

wolony nie omieszkam polecić WPanów moim znajomym.
Karol Stanek, Katowice, Firma „Robur" Zamkowa 3.

3. Towar otrzymałem i jestem zadowolony, za co serdecznie dziękuję, 
również loleciłem W. Panów wielu obywatelom naszej wioski.

Szczepan Gryta, poczta Michór Lubartowski, wieś Wypnicha, 
Ziemia Lubelska.

4 Zasyłam serdeczne podziękowania za otrzymany materjał z którego 
jestem bardzo zadowolona.

Marja Gubernatówna poczt Rzeszów w. Starowina.
5. Jestem bardzo zadowolony z towaru bławatnego. który otrzymałem. 

1242 Mikołaj Adamowicz, poczta Zbaraż.

Czas odnowić przedpłatę!

Nauka i wychowanie.

Szenklówna. Piekarska 44. 
Pow tarzanie do kw alifik i 

od 29. października. 4987

(  ekcje fortepianu udzielam, 
4- warunki przystępne. Zgło­
szenia m iędzy 5 —6, Kocha­
nowskiego 42, II. p. na lewo 

5039

Różne.

Dłaszcze-suknie-kostjum y
'  futra wykonuje solidnie, 
po cenach umiarkowanych. 
Pracownia Bolesława Zawis- 
kiego św. Zo fji 10. 5031

C póln ikd  z kapitałem do 
prowadzenia rentownego 

kam ieniołomu poszukuję. 
Zgłoszenia Jo administracji 
pod „K am ien io łom 1'. 5040

Sierżant Polak od 9-ciu lat 
w  Legji cudzoziemskiej 

pragnie zaw iązać korespon­
dencję z m łodą i ładną Polką. 
L is ty  m ożliw ie  z fotografią 
proszę nadesłać pod adresem: 
M ichał Kudzik, Sergent 2/4 
Legion  etvangere Maracech, 
France (M «roc ). 5038

T  ępiGei szczurów, myszy 
■ ju ż  pow rócił Pusicwicz, 

G ródecka 70. 5036

Artur Smutny, stroiciel for­
tepianów, Chmielowskiego 

5. przyjm uje r rojenia i  repa­
racje. 5021

Prośba o wsparcie.
Zdem obilizow any sierżant W . 
P. ju ż  przeszło dwa lata zm a­
ga się ciężką chorobą serca 
(M yocarditis augina pectoris 
arteriosclerosis) na którą za­
padł w  ciągu kilku letniej służ­
by wojskowej i która rzuciła 
go na łoże boleści, pozbaw ia­
jąc  nie ty lko  możności zarob­
kowania, ale najkonieczniej­
szych Srodkow do leczenia 
się, pozostaje ju ż  od roku 
bez żadnych Środków do ży­
cia. Za ofiarowane p>eniądze 
pragnie jedyn ie  zaknpić n ie­

zbędne do życia  mleko. 
Bieniaszewski Franciszek, u li­

ca Kurkowa -~V su tery n y. 
Datki przyjm uje anminjstra- 

cja „Kurjera Lw ow sk iego".
4958

Inserujcie

„ K O E H I Z E
41

K u o n o  i sprzeaaz.

Mfegiet dąbrowlecki po
■■ cenach kopalnianych do­
starcza M. Grabowski, So- 

1963snowiec.

fo r tep ia n y  pianina. Sprze- 
■ daż Zami ana. Najem. Kaim  
K opern ika 16. 5000

fo rtep ian  krótki, k rzyżow y 
■ sprzedam, Kopern ika 26. 
parter o ficyn y gankiem osta­
tnie d rzw i 5025

Modne MEBLE kuchenne 
Sypialnie - Meble biurowe

Specjalna fabryka 5003

Pomorskie tartaki parowe 
E ł . 3 E 5 ;E 3  i S S L a

Gdańsk-Wrzesz Ostseestrasse 4.
Fabryka mebli w Kalisku  pow. Starogard 
Pomorze. Natychmiastowe dostarczenie 
zskłaau fabrycznego po najtańszych cenach. 
—  —  Przedstawiciele poszukiwani — —

L M . 96252|923jl.

Ogłoszenie.
Niniejszem  podaje się do publicznej w iadom ości, że 

uchwała Magistratu z dnia 2. październ ika 1923. zoslała 
uchylona dotychczasowa taryfa opłat od podań załatw ia­
nych przez Magistrat, a w  je j miejsce przyjętą  została 
taryia jednobrzm iąca tak co do treści jakoteż wysoKośc. 
opłat z taryfą państwową ogłoszoną w  rozp. Min. Skarbu 
z 15. wrześu ia 1923. Dz. U. R P. Nr. 93 poz. 744 z w y ­
łączeniem  poz. 1, 2, 11, 11 a, i 12 dotyczących nodań 
względn ie świadectw, k tóre w  zakresie czynności tutejszego 
Magistratu uie mają dotychczas zupełnie zastosowania.

Od podań i  świadectw, które są w łaściwością wyłą 
cznie M agistir u i , pobierać się będzie opłaty w  wysokości 
określonej w. poz. 9 wzgl. 20 ta ry fy  państwowej.

Zm ieniona w  ten, sposób tsryfa ODłat z mocą obo­
wiązująca od dnia 1- październ ika 1923. została rozlepiona 
na marach miasta.

Magistrat król. stoł. m. Lwow a.
L w ów , dnia 8. październ ika 1923.

J Neumann. w. r.

STORY płócienne i ŻALUZJE deszcznłkowe
p o le c a  4919

S. Frrc-dlicha, LWÓW, KazinfeMItil

ZIEMNIAKI
z  d o s ta w ą ,  n a f y c  im ia j i o -  

a wą knunje wagonowo

SYNDYKAT ROLNICZY S. A.
płac Marjacki 10. 5018

Kii^ta wagono -v

<5 &  t o  u  J. Sl
zakupi 5037

Fabrvka RUCKER-HÓFLINGFR Lwów, Rutowskiego 8.
ET

Czy ta jcie, prenumerujcie, 
rozpowszechniajcie

Organ Polskiego Stronni* 
ctw a Ludowego (grupa Dąb- 
skiego). Jedyne pismo In­
dowe, które wytrwai*o na 
stanow isko demokratycznej 
—  —  idei indowej. —  —

W spółpracują w  piśm ie p os łow ie : Jan Dąbski, Hen­
ryk  W yrzykow ski. W ilkoński, W ojtow icz, Polakie­
w icz, Anusz, W ędziagoiski, F ija łkowski, senator W y ­
słouch. redaktorzy; Dr. Jampolski i Adam Uziem bło

Prenumerata na czw arty kwartał 
23 roku wynosi . . . . . 40.000 M.

Prenumeratę nadsyłać, po numery okazowe 
pisać, w iadom ości posyłać pod adresem :

W arszawa ul. Ś-to Krzyska Nr. 17 m. 16. 
„Gazeta Ludowa" Konto P. K. O. Nr. 15.

fcn-LrCb Ł  Soldmaoa, Lwów Sykitotb la Odpowiedzialny zedaktoz: Tadeusz Stroiński.


